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"Od wydawnictwa. 


"W celu uniknięcia przerwy w otrzymywaniu pisma, prosimy P. T. Prenumeras 
torów „Głosu Polskiego o łask. niezwłoczne wnoszenie prenumeraty za m. wrzesień 


i ewent. zaległości wprost do administracji pisma (Piotrkowska 106). 


Deklaracio prezesa polskie delegacji p 


Warszawa, 20 sierpnia, (Pat) Wydsłał prasowy Ministerstwa 
spraw zagranicznych komunikuje: ; 

Tekst doklaracji przewoduiczącego delegacji polskiej w Mit- 
eku odozytany na drugłem posiedzenia delegacji pokojowej w dniu 
19 b. m. został wysłany s Moskwy pod dalą 22 sierpuia. Nadszedł 
zaś do Warszawy dopiero w dnlu 28 alerpnia- Zarówno to opóźnie- 
nie, jak znieksztalcony w kilka miejscach tekst depeszy, stanowi 
nowy dowód utrudnień komunikacyjnych czynionych delegacji pol- 
skiej zę stron? rządu sowietów. Dekleracjarprzewodniczącego dele- 
gacji polskiej według depeszy brzmi: 

„Delegacja Rzeczypospolitej polskiej przybyła do Mińska, aby 
ustalić warunki rozejmu i podstawy sprawiedliwego pokoju, któryby 
gakończył wiekową walką polsko-rosyjską, walkę, w jaką wtrąciły 
oba narody zaborcze „ . . . ©arskich wladz. Naród polski nie 
ehciał i nie rozpoczął pierwszy wojny z rosyjską socjalistyczną Te- 
publiką rad. Wojna ta została Polsce narzucona, gdy rząd sowiecki 
zajął w roka 1918 ziemią Litwy i Białorusi, narzuciwszy ustrój so- 
wiocki, kierował swe wojska ku terytorjam etnograficznej Polski 
s wyraźnym zamiarom marszu na Warszawę, z widocznym celem 
++ » „ «+ „ demokratyoznem ustroju Rzeczypospolitej Polskiej 
zapowiedzenia również i w Polsce, wbrew woli jej ludności, rządów 
sowietów. Rzeozpospolita Polska, zagrożona w swej świeżo wywal- 
czonoj wolności I samodzielności, powstawszy jako młode państwo 
s wyniku swycięstwa wojny sprzymiersonych państw zachodnich, w 
piorwszych chwilach swego niepodległego istnienia odeprzeć musiała 
niczóm nieuzasadniony najazd rządu sowieckiego 1 w ten sposób 
rospoczęła się wojna polsko-sowiecka. Odpierająo armje sowieckie 
ma wzolód, wojska polskie zajmowały stopniowo ziemie, która nieg- 
dyś były złączone z Rzeczpospolitą Polską. Na ziemie te wkraczały 
wojska nasze nie w imię haseł zaborozych, lecz w imię wolności 
awobodnogo decydowania narodu o swoim losie, a następnie zostały 
woielone do Rsoezpospolitej. Polska miala zatem listorycziue prawa 
twyźszoj możności (%) miecz tych ziem w znacznej części. Polska 
w tysiącznych deputacjach i prośbach, zaopatrzonych krociami ty- 
siący podpisów robotników polskioh 1 białoruskich w tem . . s+ 
stenowozo się domagała, Naczelny Wódz wojsk polskich Józef Pił- 
sadski wkroczywszy . . . . . ogłosił manifest zapowiadając, 
że loduość wielkiego Ka, Litewskiego sama rozstrzygnie o swym 
losie w myśl jego na najbardziej demokraLycznych zasadach wybra- 
ne przedstawicielstwo tjoh ziem docydować miało o ich dalszym 
łosie, gdy jednak w roku 1919 rząd rosyjskiej socjalistyczno-fede- 

racyjnej republiki zaproponował spornych kwestji eluogralicznych 
i gravioznych Rzeczpsl, Odroczyła przeprowadzenia wyborów aż do 
uprzedniego ustalenia podozas porozumienia z ludem rosyjskim. — 
W tym samym czasie rząd polski dał również dowód braku wszel- 
kich imperjalistycznych tendencji. Gdy jesienią 1919 roku Polaka, 
„spiesząc z pomocą napądniętej Łotwie, uwolniła Dynaburg I Letgalję 
oddała je bez zastrzeżeń Rzeczypospolitej łotewskiej, Zgodnie z po- 
wyższymi faktami Sejm polsk? opravował warunki pokoju, które gro- 
dziły przekredlenie przeź Rosją i Polską całej brzemiennej „tyle 
krwawych walk, bezlitosnych prześladowań w przeszłości. W;zrzecze 
nie sią przez Rosją krwawego spadku carskich zaborów Polski, a o- 
parcia państwowej przynależności Bialej Rusi, Jitwy i Ukrainy na 
swobodnie wyrażonej woli ludności. Gdy nadzieje pokojowe polskie 
‘się nie ziściły i wojska polskie przybyły na Ukrainę, Polska w myśl 
stałych swych zasad uznała prawo narodu do niepodległości i dala 
mu zapewnienie zupełnie swobuduego rozstrzygnięcia o swej pań: 
stwowej pizyszloŚci, 


kojoa) 


Te fakty historyczne, które mamy za sobą wskazują Jasno, fo 


stosunki Rzeczypospolitej polskiej do innych narodów opterały sią 


na zasadzie uznania prawa każdego národa do wolności i swobo- 


dnego demokratycznego rozstrzygania o swym losie oraz takiego 


ksztaltowania swego wewnętrznego ustroju jaki odpowiada prawdzi- 


wej wolt narodu wyrażonej przez większość, Takie zasady polity- 
czne wskazał narodowi polskiemu kilkakrotnie Sejm Rzeczypospolitej 
wybrany na podstawie powszeciinych równych bezpośrednich taj- 


nych i proporcjonalnych bez różnicy plo wyborów, Sejm ten w 


przesnżnej części złożony z chłopów polskich 1 robotników, który 


domokratyezny swój charakter najlepiej przeprowadzeniem ustawy 
o relormie rolnej i ustawy o 8 godzinnym dulu roboczym w tym 


samym demokratycznym sensią pojmując wewnętrzną politykę Pol- 
skl już na początku roku 1919 uchwalił publicznie oświadczenie, że 
Polska prowadzi wyłącznie wojnę obronną dla zabezpieczenia sWwo- 
jej wolności i granie, W stosunku do sąsiadów uznanej p inego sā- 


mostanowienia o swym losie. W stosunku do ziem ozysto rosyjskich 


Rzeczpospolita polska nie mogła stosować żadnego imperjalizmu, 
gdyż stopa żołnierza polskiego nie dotknęła nigdy ziemi rdzennie 


rosyjskiej a rząd rosyjskiej socjalistycznej tederacyjnej republiki 
rad nie czuje się chyba pewnym spadkobiercą grabieży popołnio= 


nych przez rząd carski na ziemiach litewsko-białorusko-ukraińskich. 


Przy dokonywaniu rozbiorów (4) Polski inaczej postąpił rząd rosyj- 
skiej socjalistycznej republiki rad, która korzystając z chwilowego 
osłabienia Polski powtórnie pehnęła swe wojska na jej terytorjum 
wtargnęła głąboko w ziemia niezaprzeczalnie etnograficznie polskie 


siego nawet po Warszawę rozszerza równocześnie manifesty i ode- 


zwy zapowiadające wprowadzenie w Polsce systemu sowieckiego, 
który ludność polska stanowczo odrzuca, co więcej urzędnicy rządu 
sowieckiego starają się wbrew woli ludności na ziemiach polskich 
ustrój sowiecki realizować pod osłoną baznetów czerwonej armji. 
Mówi to wszystko niezależnie od zmiennych kolei nierozstrzygnią- 
tej dotąd wojny. Rząd polski i nadal pragnie szczerze pokoja z 
rosyjską socjalistyczną federacyjną republiką rad. Pokój ten bowiem 
leży w interesie obu narodów i całej ludzkości wyczerpanej długotrwa- 
łą wojną, | 

Pokój ten będzie możliwy i trwały gdy będzie pokojem spra: 
wiedliwym 1 wynikającym ze szczerego porozumienia obu narodów 
przy wzsjemnym uwzględnieniu uzasadnionych interesów polityocz- 


Spotkanie w Brek 
(Tel. wł. „Gł. Pol.). 
Warszawa, 28 sierpnia. Dzisiaj, 


B w piątek, wyjeżdża do Brześcia Li- 


tewskiego minister spraw zagra: 
nicznych, Sapieha. 

Wczoraj, w czwartek, odbyło 
się posiedzenie Rady ministrów, na 
którem rozważano sprawy, zwią« 
zane z sytuacją: militarną 1 poli 
tyczną. Między innemi omawiana 
sprawę wyjazdu przedstawicieli rzą” 


du do Brześcia, gdzie jak wiado+ 


mo mają sią spotkać z prezesem 
delegacji pokojowej w Mińsku, pod: 
sekretarzem stanu, Dąbskim. 


Informacje angielskie | 


o rokowaniach mińskich, 
(Tel. wł. „Gł. Polsk.*), 


Londyn, 26-g0 sierpnia, 
„Daily Chronicle* i „Mane 
chester Guardian“ zamieszcza 
ją telegramy korespondentów 
własnych, zawierające infor- 
macje o rokowaniach w Miń- 
sku. O ile informacje te zgo= 
dne są z rzeczywistością, S84= 
dzić trudno. ę 

„Daily Chronicle” donosi, 
że delegacja polska z 15-tu 
warunków rządu sowieckiego 
przyjęła w zasadzie tylko je- 
den—w sprawie demobilizacji, 
zastrzegłszy się jednak, że de- 
mobilizacja winna być prze- 
prowadzona przez obydwie 
strony, a także że dotyczyć 
powinna nietylko wojska, ale 
i przemysłu wojennego. 


Prezes delegacji sowieckiej 
Daniszewski, oświadczył, że 
warunek ten byłby do przy- 


nych i gospodarczych i tak ureguluje stosunki aby nosiły one cha- jęcia tylko wówczas, gdyby 


takter trwały | zadawalający obie strony wzajemnie. Szczera poro- 
zumienie będzie najlepszą i jedynie prawdziwą gwarancją pokojowo- 
go współżycia narodu polskiego z jego sąsiednimi narodami. Całko- 
wita nmietskalność suwerenności 1 niepodległości Rzeczypospolitej 
polskiej w granicach niezbędnych dla jej gospodarczego i politycz: 
nera rozwoju absolutne niemieszanie się w jej sprawy wewnętrzne 
oto zasadnicze warunki naszego pokojowego współżycia. Na przy- 
szłość Polska ze swej strony nie zamierza się mieszać do spraw 
wewnętrznych łanych narodów ił państw. Uznając w pelni zasadę, 
że každy naró! ma prawo rządzić sią wedle swej woli w nadziej, ża 
zasńdy te znajdą pełne | szczere zrozumienia n delegacji rosyjskiej 
soejalistycznej federacyjnej republiki rad i że za zrozumienia tega 
wyniknie trwały t demokratyczny pokój dla obu narodów delegacja 
Rzeczypospolitej polskiej przystępuje do obrad nad warunkami ró- 
zejmu i podstawami pokoju“. ' 


Rosja nie miała innych prze- 
ciwników, oprócz Polski. 

W dalszych 'obradach de- 
legacja polska jakoby sprze- 
ciwiała się oddaniu linji Bia- 
łystok—Grajewo do użytko- 
wania Rosji do celów han- 
dlowych. 

Również oponowała ostro 
przeciwko: warunkom sowie 
kim, dotyczącym podzialu gigs 
mi i tworzenia milicji ludo- 
wej, wskazując, że warunki 


te stanowią wtrącanie się do 


spraw wewnętrznych Polski, 
pogwałcenie suwerenitetu Rze 
czypospolitoj. 


Korespondenci obu pism 
(angielskich dodają, że roko- 
wania mińskie zakończą się 
(prawdopodobnie bez rezultatu. 


Stanowisko Angliji wobec 
owietów. 


„Daily Chronicle* twierdzi, iż 
' Lloyd George 1 Giolitti pragną 
„dojść do porozumienia z Rosją. — 
Porozumienie to jednak jest nia- 
możliwe dopóki bolszewioy oka- 
goją złą wolę. 

Angielski minister spraw za- 
granicznych przesłał Kamieniewo- 
wi kopją sprawozdania wyniku 
konferencji w Lucernie, oraz list, 
w którym podkreślił fakty, że we- 
dle ostatnich wiadomości. warun= 
ki jakie sowiety chcą narznaić 
Polsce stoją w zasadniczej 
sprzeczności z warunkami przed- 
stawionymi rządowi angielskie 
mu przez Kamleniewa. 

W imieniu Lloyd George'a mi- 
nister spraw zagr. zapytuje, czy 
warunki postawione Polsce są 
istotnie takie, o jakich mówią 
wiadomości dostarczone rządowi 
angielskiemy i czy w tym wypad- 
ku sowiety mają zamiar w dal- 
szym ciągu ja podtrzymywać, — 
Przyszła polityka rządu argiel- 


, 7 


nlew I Krasin zażądali paszpor- 
tów celem opuszczenia Angiji w 
piątek. 3 


Giolitti o Rosji. 


Paryż, 26 sierpnia. (P. A. T.). 
Radjo, W interwiewie z przedsta- 
wicielem „Dally Talerraphu* o- 
świądczył Giolitti, że już w roku 
1915 nabrał przekonania, że Rosja 
zawiedzie koalicję, ponieważ nie= 
bezpieczeństwo rewolucji zwięk- 
szało się po wojnie rosyjsko-ja- 
pońskiej coraz bardziej. Giolitti 
sądzi, ża bolszewizm nie będzie 
już długo istniał, ponieważ nie 
stanowi on etapu na drodze po= 
stepu, alọ raczej jest on cofnię- 
ciem sią do wieku barbarzyństwa, 


Rot bolszowiekie pod opieka 


lieniet, 


Qdańsk, 26 sierpnia. (PAT) 
Wedłuz nadeszłych tu z Prus 
wacliodnich wiadomości, oddziały 
bolszewickie, które pod naciskiem 
wojsk polskich sobroniły się na 
terytorjum Prus wschodnich w 
większych i mniejszych grupach, 
przechodzą nocą wschodnią gra- 
nica pruską, by połączyć się ze 
znajdującymi się po tamtej stronie 


wojskami bolszewicokiemi. W zwią- 
zku z tem prawdopodobnie pozo- 
staje wyjazd przebywających w 
Królewcu. kontrolnych komisji 
koalicyjnych, które w .poniedzia- 
lek nagle wyjechały do poszcze- 
uólnych miejscowości granicznych 
Prus wschodnich. ' 


skiego będzie zależeć od odpo- 
wiedzi na te pytania. Minister 
prosi o odpowiedź najpóźniej dó 
piątku wieczorem. 

Dzieniki donoszą, iż wobec te- 
go, że rząd brytyjski zwróci! się 
do sowietów w sprawie zmłany 
warunków pokojowych, Kamie- 


" 


Walki wojsk Rzeczypospolitej. 


Warszawa, 26 sierpnia (PAT). Komunikat sztabu generalnego 
wojsk polskich z dnia 26 sierpnia: ' 

Front północny: Na odcinku 1-ej i 5-ej armji sytuacja bez zmia- 
ny. Podczas oczyszczania terenów na zachód od linji Mława—Ciecha- 
nów wyłapano w dalszym ciągu 8,000 niedobitków wojsk bolsze- 
wickich, 

Front środkowy: W rejonie miasta Leman znajduje się jeszcze 
kilka tysięcy wojsk bolszewickich wszystkich gatunków broni, które 
pod naszym naciskiem, stawiając zaciekły opór, wycofują się w. kie- 


tunku granicy niemieckiej, 
Stwierdzono, iż na jednym z 


odcinków nasze oddziały zostały 


ostrzelane przez dwie baterje i karabiny maszynowe bolszewickie, usta- 


wione na terenie niemieckim, 


Na szosie Kolno--Wyszyniec 57 pułk piechoty zetknął się z sil- 
nym oddziałem nieprzyjacielskim i po uporczywej walce zdobył 6 dział, 
1o karabinów maszynowych, sztandar i kancelarję 10-ej dywizji jazdy 


bolszewickiej. 


Oddziały trzeciej dywizji legjonów w wypadzie na Kobryń zasko- 
czyły nieprzyjaciela, organizującego tam swe rozbite jednostki i zadały 
mu ciężkie straty, biorąc 1,000 jeńców, w tem cały sztab 67-ej dywizji 
sowieckiej. W akcji tej zdobyto 4 działa i 12 karabinów maszy- 


nowych. 


Dnia 26 b. m. wojska nasze zająły Grajewo. 
Front południowy. Na wschód od Lwówa zacięte walki w rejonie 
Zadwórza, pozatem lokalne utarczki patroli. 
Naczelne dowództwo wojsk polskich 


Sztab generalny. 


O „neutralność Gd ańska 


Nota polska do sir Towera. 


Warszawa, 26 sierpnia, (Pat.) 
Wydział prasowy Ministerstwa 
spraw zagranicznych komunikuje: 

W sprawie neutralności Qrdań- 
ska, ogłoszonej przez konstytuau- 
tę Gdańska, imieniem rządu pol- 
skiego, z polecenia M. 8. Z., ko- 
misarz generalny Rzeczypospolitej 
pan Biesiedeeki wręczył dnia 23 
b. m. wysokiemu komisarzowi sir 
Reginaldowi Towerowi notę na 
stępującej treści: 

„Na posiedzeniu konstytuanty 
wolnego m. Gdeńska dnia 20 sierp: 
nia 1920: roku „przyjęto wniosek 
komisji dla spraw zagranicznych, 
który postanawie odnieść się do 
wysokiego komisarza z prośbą o 
ogłoszenie najściślejszej neutral- 
ności Gdańska w wojnie między 
Polską a Rosją sowiecką. Rząd 
Rzeczypospolitej polskiej poleci 
mi zaprotestować u waszej oks- 
oelencji, jako u tymczasowego ad- 
minisiratora Gdańska, z ramienia 
mocarstw Bsprzymierzonjch prze- 
diwko tej uchwale. — Uchwala ta 
sprzesiwia się postanowieniom i 
duchowi traktatu  worsalskiego 
(art 104), według którego Polska 
wa mieć wolny i bez wszelkich 


ograniczeń dostęp do morz4, oraz 
według któreco ma Polsce przy- 
sługiwać prawo prowadzonia spraw 
zagranicznych przyszłego wolnego 
m. Gdańska, 

Po myśli też iw ducho tra- 
ktatu wersalskiego zawarta zosta- 
ła prowizoryczna umowa pomię- 
dzy Polską a Gdańskiem dnia 22 
kwietnia r. b., którą podpisał ekse- 
jencja jako przedstawiciel mo- 
carstw sprzymierzonych i czasowy 
administrator wolnego, m. Gdań- 
ska artykuł 15 tej umowy zape- 
wnia Polsce ze strony Gdańska 
wszelkie ułatwienia przewozu tran- 
sportu wszelkiego rodzaju a tak- 
że materjałów wojennych przez 
Gdańsk. Umowa ta została prze- 
dłożoną uchwałą Rady ministrów 
z dnia 12-go b. m. i nadal pozo- 
staje dla obu stron obowiązująca. 
Uchwała Konstytuanty łamie po- 
wyższą umowę, ponieważ w swych 
praktycznych wskokąch doprowa* 
dziła do zatamowania przez port 
gdański przewozn materjału wo- 
jeunego dla Polski a nawet zwró» 
ciła sią przeciwko powrotowi re- 
(migrantów do ojczyzny, W ten 
sposób uebwała ta spowodowała 
faktyczną blokadą Polski I unje- 
moźliw;ła całkowicie dostarczenie 


rrqtwx ZY WIOTPRIE YSU Te 


pomocy Polsce przex aljantów i 
spółdziałanie ich z Polską w wsl- 
08 z bolszewikami, 


Podp. N. Blesladecki. 


( prawa Polski w Gdańsku. 


Paryż, 25 sierpnia, (PAT) Ha 
vas. — Angielski charge d'affaires 
wręczył Millerandowi notę, w któ- 
rej Lloyd George 1 Giollettl u- 
znają konieczność zagwarantowa= 
nia praw polskich w Gdańsku. 


Qdafńsk, 25 sierpnia (PAT) — 
Stacja radjotelegraficzna francu- 
skiego pancernika otrzymała z 
wieży Eifla dziś następująsą ra- 
djodepeszę: 

Wieża Eifel. 25 sierpnia: — 
Anstelski charge d'affaires, Hen- 
derson, odwiedził prezydenta mi- 
nistrów Milleranda, któremu przed- 
stawił opinję rządu angielskie- 
go i włoskiego w kwestji ro- 
syjsko-polskiej. Prezydent mini- 
strów, Millerand, wysłał w następ- 
stwie tej wizyty do pana Towera 
z ramienia Rady ambasadorów in- 
strukcje. Chociaż formalne po- 
siedzenie Rady ambasadorów nie 
odbyło się, mimo. to zapadła de- 
cyzja wspólna, powzięta przez 
przedstawicieli wszystkich państw, 
reprezentowanych w Radzie am- 
basadorów. Instrukcje, wysłane 
do Towera, są bardzo katego- 
ryczne. 

Przypominają one, Że wolne 
miasto Gdańsk, w myśl artykułu 
104 traktatu wersalskiego, usta- 
nowione jest tylko dlatego, aże- 
by zapewnić Polsce wolny dostęp 
do morza. [stuienie woluego mia- 
sta Gdańska jest ściśle związane 
ze sprawą swobodnego przewozu 
do Polski i to zarówno za po- 
średnictwem dróg wodnych, jak 1 
kolei żelaznych. 

Wysoki komisarz ententy w 
Gdańsku otrzymał wskazówki w 
sprawie transportu materjału wo- 
jennego i amubicji dla Polski, a 
zarazem ścisły rozkaz, ak | na 
wypadek, gdyby gdańscy robotni- 
cy portowi i kolejarze chcieli ten 
przewóz udaremić, postarał się o 
wyładowanie materjału wojenne- 
go dla Polski wszelkimi środkami, 
jakie są do dyspozycji. 


Gdańsk, 25 sierpnia (PAT) — 
W tutejsz$ch kołach politycznych 
polskich oświadszają, 1Ż konsecz- 
uem jest jaknajszybsze ustąpienie 
nådburmistrza Salima, którego po- 
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lityka doprowadziła do obeenaroļWiatach wedlug planu E. powinni 


zaognienią 
gdańskich. 


stosunków polsko- 
Koła polskie noszą 


to przedsięwziąć przygotowani od- 
powłednio urzędnicy | w tym celu 


się z zamjąpem zwrócenia się do|POleca się, by ludzie, przeznaczeni 


rządu warszawskiego, by go skło 


nić do poczynienia w toj sprawie 


energicznych kroków. 


Berlin, 26 sierpnia (PAT) Rin- 
We- 
dług doniesień z Londynu gamie: 
rzone jest znaczne wzmocnienie 
w Gdańska 
przez przysłanie do Gdańska wojsk 
koalicyjnych z terenu plebisoyto- 
wego zachodnio t wschodnio-prn- 
Podobno sir Tower uwa- 
ża za konieczne powiększenie za- 


ro Wolfa donos! g Paryża: 


załogi  koalioyjnej 


skiego. 
togi o 26,000 ludzi, 


Dzienniki niemieckie, na pod- 
stawie informacji, zasiągniętych w 
komisarjacie enteoty w Gdańsku. 
oświadozają, że wiadomość ta po- 
twierdza stę, tylko że cyfra 25 
tysięcy ludzi jest trochę przesa- 
ma 
nastąpić w drodze wprowadzenia 
do Gdańska wojsk wyłącznie fran- 
cuskich, Zadaniem załogi będzie 
zabezpieczenie przewozu broni i 


dzona.  Wsmoonienie załogi 


materjału wojennego do Polski. 


Londyn, 26 sierpnia, (PAT) — 


do tego, odbyli 14-to dniowy kurs 
materjałów wybuchowych przy do- 
wództwie grupy I, przegląd urzęd- 
ników górnośląskich wewnątrz pań. 
stwa niemieckiego już nastąpił. — 
Podp. major von Beder, za zgod» 
ność von Larisch. 

2) W rozkazie z dnia 6 slerp- 
nia czytamy: Rozdział amunicji dla 
poszczególnych placówek nastąpi 
w poniedziałek 16 sierpnia, roze 
dawnictwo obejmie w zastępstwie 
naczelnik składu |komisarz Wundel, 
resztę pozostałej amunicji przeka« 
zuje sią magazynowi amunicyjnemu 
4 okręgu, 

8) Wreszcie w rozkazie z dnią 
4 sierpnia czytamy: Stosownie do! 
rozporządzenia należy we wszyst. 
kich większych miastach teren 
górnośląskiego urządzić demon: 
stracje przeciwko transportom wojsk, 
francuskich na wschodni front. W, 
demonstracjach tych powinni zwlae 
szcza wziąć udział wszyscy dawniej- 
si członkowie armji niemieckiej, 
do czego pomagać należy wszelki- 
mi możliwymi środkami, Plan wy: 


„Daily News* donosi, że komisarz | konania załącza się. 


ententy Tower niebawem ustąpi 


zo swego stanowiska, 


Rozruchy niemieckie rozpo« 
częły się w dniu 17 sierpnia, z 
czego wynika, że wybuchły one w 


Gdańsk, 26 sierpnia, (PAT) — 
Dziś w południe rozpoczęło się 
wyładowywanie przeznaczonej, dla 
Polski broni i amusicji s pancer- 
nika francuskiego. Wyładowywa- 
nia dokonywują żołnierze francu- 


+ od 
alko 770 9 ono sapełnie |, „pnia, (PAT). Badjo. Ostatni ko- 
Gdańsk, 28 sierpnia (PAT) W | munikat Wrangla donosi, że na wy- 
lh A ae A p brzeżu morza Azowskiego wojska 
wiadomo a okrętów wojennyc 
amgielskich. W ostatnich dniach Sar się wgłąb Kubania, W res 
onie na wschód od Aleksandrowska 
przybyły 2 okręty francuskie wo- 
ne angielskie. W najbliższym |został jednak odparty, W okolicy 
czasie oczekiwane są dalsze okra: | Cheżyżówki(?) został cały pułk so- 
ty koalicyjne, wiecki wzięty do niewoli. W oko- 
i 5 licy Jekaterynosławia i na północy 
Podróż Waltera Longe. od Aleksandrowska wybuchło wielkie 
(Tel. wł. „Gł. Polsk.), 


powstanie przeciwko bolszewikom, 
Kopenhaga, 25 sierpnia. 


myśl powyższych rozkazów. 


Sukcesy Wrangla. 


Kónigswurstenhausen, 26-g0 


był tutaj pierwszy lord admiralicji 
Wielkiej Brytanji Walter Long. Uda- 
je się on do Gdańska. 


Po drodze w rozmowie z dzien- 
nikarzami Long oświadczył, że zwy- 
cięstwa polskie przyspieszają po- 
kój powszechny, Do Gdańska mi- 


nister Long udaje się, 
stosunki wschodnie. 


O zwołanie Sejmi; 


Warszawa, 26 sierpnia (PAT). 
Na skutek żądania Związku Ludo- 
wo-Narodowego, aby Sejm został 
zwołany, marszałek Sejmu p. Trąmp: 
czyński wyznaczył posiedzenie kon- 
wentu senjorów na sobotę, 28-go 
b. m., na godz. 12-tą w południe. 
Konwent rozstrzygnie kweęstję zwo- 
łania Sejmu. e 


Powrót. 
(Tel wł. „Gł. Polsk.=), 


Warszawa, 26 sierpnia. Angiel- 
ska misja morska, która ewakuo- 
wała się do Gdańska, powrócila 
do Warszawy, 

Przedstawiciele i misje zagra- 
niczne, które przebywały ostatnio 
w Poznaniu, w tych dniach wra- 
cają do Warszawy. 


Memey przeciwko transportom do 
| Polski, 


Berlin, 26 sierpnia. (P. A. T.). 
Odbyła się tu dnia 28-go sierpnia 
pod przewodnictwem Fehrenbacha 
konferencja przedstawicieli rządu 
z delegatami syndykatu w sprawie 
przewozu wojska i amunicji. Po- 
stanowieno nie pozwolić na żadne 
transporty, Sprzeczne z meutrali- 
zacją Niemiec, albo nielegalne. 
Wszelkie transporty brosi i amu- 
nicji będą zakazane z wyjątkiem 
tych, które przewiduje traktat po- 
kojowy. 


Sytuacja ma Górnym Sląska. 


Bytom, 26 sierpnia, (PAT). 
Polska samoobrona  opanownłą 


dotychesas umpołnie $ po. iatów |wanią wybuchu we wszystkich po- 


górnośląskich, mianowicie: kato- 
wioki, bytomski, pszczyński, ryb- 


nioki, taruogórski, zabrzski, gli- 


wieki i lubliniecki. Wedłag o- 
statnich relacji, polacy zaczęli 
rozbrajać Sicuerheitswehrę w po- 
wiatach strzeleckim,  olowskim, 
kasielskim i raciborskim. 


Bytom, 26 sierpnia. (PATi 
Wtorkowe pertraktacje deputacji 
robotników polskich z koalicyjną 
komisją rządową w Opolu przy- 
niosły dla polaków pożądany 
skutek. Komisja oświadczyła ka- 
tegorycznie, ż6 ‘najważniejsze 
żądania Polski zostaną spełnione 
1) Stolierheitawehra zostanie w 
najbliższych dniach usunięta, a 
zanim to nastąpi służby swej 
pełoić mie będzie; 2) wszyscy 
oboy, nie urodzeni na Góruym 
Sląska, którzy przybyli w ostatnim 
roku, zostaną g Górnego Sląska 
wydaleni. Uastanowioną zostanie 
komisja 
polaków i niemoów pod kierow- 
utotwem władzy koalicyjnej, która 
orzeknie, czy dany osobnik jest 
spokojnym obywatelem i może tu 
dalej pozostać, lub musi Biląsk 
opaśció. 


Pońżegacze qórnośląścy. 


Bytom, 25 sierpnia. (PAT). 
Dowodem na to, że wybuch nie- 
mieckich awantur przeciwko fran- 
cuzom i polakom w dniu 17 sierp- 
nia zorganizowany został przez 
tajne organizacje wojskowe i kie- 
rowany był z Berlina i Wrocławia, 
są tajne dokumenty, które dostały 
się w ręce miarodajnych czynników 
polskich, a których wyjątki brzmią 
w następujący sposób: 

1) Wrocław 14 lipca 1920 roku 
główna stacja tłącznikowa, Rozkaz 
dzienny. Odnośnie do zorganizo- 


orzekająca, złożona tj. 


Sgndykaliści francuscy przeciwko 
bolszewikom, 


L]on, 26 sierpnia. (PAT). Rad. 
Prasa francuska konstatuje z zadoe 
woleniem, że najbardziej znani syne 
dykaliśoi francuscy oświadczają sią 


aby poznać | wprost przeciw doktrynie bolszewi- 


ków. Merrheim, sekretarz związku 
metalowców, pisze w dziennikach; 
Komunizm rosyjski niema nio wspól« 
nego z socjalizmem i syndykalizmem, 
ponieważ może sią on utrzymywać 
tylko przez dyktaturą pojedyńczych 
osobników, lub całych grup, narzue 
cających swoim podwładnym środki 
dyscyplinarne, celem utrzymania te. 
roru z pomocą armji najemników. 
Z tego względu jest naszym obo» 
wiązkiem, by stać przeciwko tej mis 
litarnej i sprzecznej doktrynie, która 
stwarza klasą reakoyjną i militas 
rystyczną. Sekretarz generalne. 
go związku pracy  Jouhaink ©» 
świadczą sią przeciw trzeciej mięs 
dzynarodówee i oświadcza wobec 
komitetu generalnego związku praoy, 
że odezwa, podpisana przez Zino: 
wjewa, skierowana do proletarjatn 
calego świata jest wypowiedzeniem 
wojny organizacjom syndykalistycze 
nym, co stwierdzają delegacje na 
ostatnim kongresie trzeciej międzye 
narodówki. 


Praeslenie gabinetowe w Beloji.. 


Kónigswurstenhausen, 26-g0 
sierpnia. (PAT). Radjo, Z Brukseli 
donoszą, że wczoraj po poludniu ode 
było się posiedzenie Rady ministrów. 
Spodziewane jest też w najbjiższym 
czasie ustąpienie całego gabinetu. 
Dzisiaj został przyjąty na audjenoji 
u króla minister wojny Jans i oświade 
czył, że ma zamiar ustąpić. 


Stosunki dyplomatyczne pomiędzy 
Anglia 1 Ausira. 


€horsea, 25 sierpnia. (PAT) 
Radjo. Pomiędzy Angiją i Austcją 
podjęte zostały w całej pełni 
stosunki dyplomatyczne. Auatrja 
urządza posełstwo w Londynie w 
gmachu dawnej austryjackiej am- 
basady. Ekspozytur konsularnych 
Aastrja narazie nie zamierza 
tworzyć, a wszystkie sprawy kon- 
sularne załatwiać będzie posel- 
stwo w Londynie. 
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Piątek 27 sierpnia 1920 r. 


Łódż. 
Obrona linji Wisły. 


(Walki w D. O. G. Łódź). 


Gdy w pierwszych dniach b. m. 
napór armji sowieckich, zdążają- 
eych ku stolicy, stawał się coraz 
silniejszy, w łonie zaś naczelnego 
dowództwa dojrzał plan konoen- 
tracji i przegrupowania wojsk 
naszych w ufortyfikowanym rejo- 
nie Wårszawy, skąd miała wyjść 
też pomyślnie się dziś rozwijająca 
kontrakcja, na porządek dzienny 
wystinąło sią zadanie strategiczne 
lobrony linji Wisły na rólnoc oł 
Warszawy, na odcinku Włocławek 
—Płock—Wyszogród. * 

Organizacją obrony tej linii 
powierzona zosfała przez naczel- 
ne władzą wojskowe Dowództwu 
Okręgu Generalnego Łódzkiego, 
które taż przystąpiło niezwłocznie 
do iortyfikacji przyczółków mo- 
stowych , Włocławka, Płocka 1 
Wyszogrodu, gdzie można było 
sią spodziewać nieprzyjacielskich 
usiłowań sforsowania Wisły i za- 
grożenia tym sposobem stolicy 
od zachodu. Umocnioną należy- 
cie linję obronną D. O. Gen, ob- 
sadziło własnemi silami t. zw. 
oddziałami  alarmowemi, nad 
któremi dowództwo bezpośrednie 
objął pułk. Lewszecki, kierownic- 
two ogólne należało do D-cy O. 
Gen. gen. Olszewskiego, któty 
czuwał stale nad obroną powie- 
rzonego mu odcinka, bądź wyjeż- 
dzając na linję umocnień osobi- 
ście, bądź też wysyłając niemal 
codziennie oficerów sztabu D; O. 
Gen. i 

Gdy sztab otrzymał wiadomości 
o gotującej się jakoby przepra- 
wie nieprzyjaciela pod Wyszogro- 
dem, na nagrożone miejsce udal 
sig niezwłocznie gen. Olszewski. 
Energiczne i skuteczne zarządze- 
nie przekonały snać wroga o na- 
szej czujności i gotowości, gdyż 
posuwającę się na Zachód oddziały 
sowieckie zwróciły całą swą u- 
warę w kierunku przepraw pod 
Włocławkiem t Płockiem, porzu- 
oając myśi o sforsowania Wisły 
pod Wyszogrodem. | 

W połowie b. m, gdy forpo- 
czty bolszewickie docierały już 
do przyczółków mastowych Płoe- 
ka i Włocławka. Naczelne Ðo- 
wództwo objęło w swe ręce kie- 
rownictwo operacjami wejennemi 
na tym odcinku, wysyłając do 
Płocka jako dowódcę dzłałającej 
na linji Wisły grupy gen. Usi- 
kowskiego, Sztab gen. Osikow- 
skiego pracował jednak w dal- 
szym ciągu w ścisljm koatakcie 
i porozumłenin z D. O. Gen. Łódź, 


tembardziej, ża oddziały, przezna: 


czone do obrony, rekrutowały się 
wyłącznie z formacji, podległych 
D. O. Gen. 

Ostrzeliwanie Włocławka, po- 
łączone z próbami nieprzyjaciela 
przeprawienia się na lewy brzeg 
Wisły, trwało od 15 do 20 b. tn. 
Pod Płockiem najbardziej zażarte 
walki wywiążały się w dn. 17 i 
18 b. m., część miast nawet zna- 
lazla się chwilowo W rękach nie- 
przyjaciela, Posiłki, wysłane na- 
tychmiast przez D. Q. Gen., zli- 
kwidowały przejściowy Sukces 
hord bolszewickich. 

Każdy, źołnierz—ochotnik, bro- 
niący przepraw przez Wisłę, ro- 
zumal jednak ogrom odpowie- 
dzialvoścwi, jaki na nim spoczywa. 
Żołnierz, porwany przykladem 
swych dowódców, czbjąc za sobą 
piewrzuszony mur męstwa i nie- 
ustępliwości ludności cywilnej, 
która, nie wyłączając kobiet 
dzłeci, w walkach pod Płockieńm i 
Włocławkiem, biorąc nader czynny 
udział w obronie, niemało przy- 
czyniła sią dę przechylenia szali 
zwycięstwa da waszą stonę, ten 
żołnierz, pomimo liczebnej prze- 
wagi nieprzyjaciela, jak stary 
ostrzelany Wiarus, stał twardo W 
decydujących momeutach bitwy © 


Warszawę na straży przepraw 
wiślanych. 
Nie mógł być zresztą finy 


duch 1 zapał żołnierza, gdy wi- 
dział np, jak sędziwy generał A., 
przybyły w celach perlustracyj- 
mych do Włocławka, z karabinem 
xv ręku pod kulami nieprzyjaciel- 
kimi przechaądzeł się po okopach, 
dejąc wskazówki obronne miasta 
|. w decydujących momentach sam 
osobiście prowadził ataki. 


Dziś, gdy niebezpieczoństwo 
już mineło, a armie czerwone, 
idące na podbój Warszawy, spot- 
kał niebywały w historji wojen 
pogrom, należy 'stwierdzić, 2e 
Dowództwo Okręgu  Łółzkiego 
wywiązało się z nowiorzonego mu 
trudnego i donłoslego zadania w 
w sposób należyty. 


Z RADY MIEJSKIEJ. 


Srodowemn posiedzenin „Rady 
Miejskiej przawodniczył wiceprze: 
wodniczący Kern. Załatwiono prze- 


dewszystkiem sprawą protestu 
przeciwko cenie zboża. 
Ponieważ państwowy rząd 


Zbożowy wyznaczył d!a miasta ce- 
na kontyngensowego zboża na mk. 
850 za korzec, przeto kaliska, o- 
raz ozorkowska Rady Miejskie u- 
chwaliły przeciwko tej nadmier- 
nej stawce protesty, wobec czego 
sprawa ta znalazła się przede- 
wszystkiem na porządku dzlen- 
nym. Ławnik Wydziału zaprowian- 
towania miasta, Wajs, stwierdza, 
iż ustalenie tak wysokiej ceny za 
kontyneens wpłynąć może na pod- 
niesienie w dwójnasób ceny zboża 
pozakontyngensowego. 

Radny Chwalhiński 
dla poparcia protestu wyslać do 
włajz w Warszawie delegację, 
wraz z posłami ódzkimi. 

Radny Węsierski zaznacza, że 
obecnie ustalona cena wobes ze+ 
szłorocznej mk. 150, jest nie do 
pomyślenia, tymbardziej, gdy już 
obecnie, tuż po żniwach, chleb 
w Łodzi kosztuje 20 mk. za fant, 
a ziemniaki 200 mk. korzeo. Pro- 
test uchwalono, 

Przystąpiono do palącej spra- 
wy braku węgla. Frakcja Poalej 
Sjonu zgłosiła wniosek nagły w 
sprawie braku chleba I ziemnła- 
ków, dotykająceco w sposób ka- 
tastrofalny najuboższe warstwy 
Indności, oraz wzywający mazi- 
strat do podjęcia wszelkich kro- 
ków celem zapobieżenia temu bra- 
kowi, gdyż inaczej nie można rę- 
czyć za następstwa, 

W sprawie tej udzielał wyjaś- 
nień ławnik Wajs. Pierwsze więk- 
sze transporty z sieradzkiego i 
łęczyckiego starostw są już w 
drodze, Co się zaś tyczy chleba 
pozakontynzensowego, to w tej 
kwestji odbyła sią narada władz 
łódzkich w lokalu województwa. 
przyczem magistrat wystąpił z 
propozycją,'aby dla sprawniejsze- 
go funkcjonowania orsanów apro- 
wizacji udzielono magistratowi i 
kooperatywom prawa usbywania 
po wsiach maki, jaką ustawa apro- 
wizacyjna zezwala na obrót poza- 
kontynzensowy. 

Konferencja uznała ten postu- 
lat za słuszny i postanowiono, aby 
władze udzielily w pierwszym rzę- 
dzie magistratowi i kooperatywom 
prawa nabywania f sprowadzania 
do Łodzi mąki pożakontyngenso- 
wej na chleb beżkartkowy dla lud 
ności. Pozatem w wyniku konfe- 
rencji postanowiono zwrócić się do 
władz wojskowych o ulgi co do 
rekwizycji furmanek chłopskich, aby 
umożliwić dowóz ziemniaków do 
mias'a. 

* Przedstawiciele urzędu walki z 
lichwą zaznaczyli, iż na przedmie- 
ściach policjanci rozsprzedają do- 
wożone ziemniaki pomiędzy siebie 
i znajomych, przeciwko czemu prze- 
ciwdziała urząd, nie dozwalając na 
to i kierując ziemniaki na targi dla 
ogółu ludności. 

Następnie na konferencji posta- 
nowiono tolerować tak zw. szmu- 
giel, czyli dostarczanie mąki poza- 
kontyngensowej ze wsi do. miast 
przez drobnych przekupniów, w 
czem przedstawiciel policji p. Fer 
ster obiecał poczynić odpowiednie 
zarządzenia. 

Radny Praszkier zaznacza, iż 
pod tym względem stanowisko stra- 
ży kolejowej było niżej krytyki, 
albowiem w pewnych wypadkach 
na kolei zabierano nawet pół bo- 
chenka przewożonego chleba. 

Pa wysłuchaniu referatu lawni- 
ka Wajsa, przyjęto uchwałę zobo- 
wiąśjącą magistrat do poczynie- 
nia energicznych zabiegów, celem 
naprawienia sytuacji aprowizacyjnej. 

Dla uczczenia pamięci bohater- 
skiego księdza Skorupki, który 
padł na polu walki w obronie oj- 
czyzny, postanowiono przemiano- 
wac ulicę Placową na ulicę Księ- 
dza Skorupki, 


proponuje 


Uchwalono zatwierdzenie pro- 
jektu statutu Związki specjalnego 
dla budowy i eksploatacji nowej 
linii kolejowej z Łodzi przez Roki- 
ciny do Tomaszowa, zważywszy, iż 
jest ona niezbędną przy budowie 
projektowanych wodociągów łódz- 
kich dlą rozwiezienia rur i t. p. 
przytem ułatwi ruch pomiędzy Ło- 
dzią i Tomaszowem, oraz skróci 
drogę do Zagłębia i Krakowa. 


Wiadomości bieżąca 


Z Komendy Straży Obywatelsk. 


Komenda S. O. na m. Łódź po- 
dzieliła obszar miasta na 4 dziel- 
nice, biorąc za poustawą podział 
terytorjalny na komisarjaty, prze- 
prowadzony przez policję. I-sza 
dzielnica S. O. obej unje terytor 
jum Li II komisarjatów, policyj- 
nych. Hga dzielnica — III, IV i 
V, oraz część VIII komisariatu, 
leżąca na północ od toru kolejo- 
wego Łódź—Koluszki, Ill-a dziel- 
nica — Vf i VIL komisarjatu., — 
IV dzielnica — terytorjum pozo- 
stałej części VIII komisarjatu i 
iX-go. 

Lokale dzielnic: I-ej Zgierska 
7, Hej Wschodnta 31, lil-ej Mil- 
sza 51 i IV Nawrot 58. 5 


Dnia 27 sierpnia (piątek), 6-ta 
wiecz. plac cyklistów — wszyst- 
kich członków 5. O., mieszkają 
cych w obrębie lej dzielnicy 
( i IT komis, pol.). 

Dnia 27 sierpnia (piątek), 7-a 
wlecz. plac cyklistów — wszyst- 
kich zamieszkałych w obrębie dziel- 
nicy ll-ej (lil, IV i V komis.) 

Duja 27 sierpuia (piątek), 6-ta 
wiecz. park Poniatowskiego (przy 
ul. Pańskiej) — zamieszkali w o- 
brębie JL dzielnicy {Vit VIL kom.) 
oraz tegoż duia w parku Zródlis- 
ka (Wodny Rynek) o godzinie 6 
wiecz. zbiórka zamieszkalych w 
obrębie IV dzieluicy, t j. VIII i 
IX komis, 

Komenda wzywa do gremjal- 
nego i punktualnego stäwjenia się: 


Pomoc dla Armii. 


Cały szereg odpowiednich insty- 
tueji w Łodzi pracuje bezinteresownie 
na rzecz umundurowania i wyekwi- 
powania naszej siły zbrojnej, czy ta 
szyjąc bieliznę dla wojska, czy po- 
magając przy ekwipunku, czy speł 
niając iane pomocnicze. Czynności, 

Wymjiemó: w tym względzie 
zwłaszcza należy: Związek nczenie 
polskich szkół średnich w Łodzi (Sien- 
kiewicza 61), Komitet pomocy żolnie- 
rzowi szkół i pracowni zawodowych 
żeńskich przy ul. Wólczańskiej 154, 
Gimnazjum żońskie p. R. Sobolewskiej 
Konopczyńskiej przy ul, Długiej 90, 
T-wọ okręgowe rzemieślnicze w Ka- 
liszu (Piekarska 7), Sekcja gospodar- 
cza przy Obywat, Komit. Wykom. 
Rady Obrony Państwa na Woje- 
wództwo łódzkie (vl, Zawadzka 11). 

Wymieniony wyżej szereg insty- 
tucji świadczy wymownie o wielkiom 
zainteresowaniu i chęci przyjścia 
Armji z najwydatniejszą pomocą. 

Oby liczba takich zrzeszeń niosą- 
cych pomoc wojsku, stawała się co- 
raz liczniejszą. 


Zasiłki dla rodzin ochotniczych 
i poborowych, 


Rodziny szeregowych, którzy po 
dniu 6 lipca r. b. zgłosili sią jako 
ochotnicy do służby. w Wojsku Pol- 
skiem, oprócz stałych zasiłków, na= 
leżnych rodzinom osób, pełniących 
służbę w Wojsku Polskiem, mogą 
otrzymywać jednorazowe zapoinogi, 
które dla żony i dzieci łącznie wy- 
noszą mk. 1000, dla ro lzieów, wzglę: 
dnie nieletniegu rodzeństwa, o ile 
szeregowy niewa ani żony, ani dzieci 
mk, 800, Zapomogi te wypłaca ko- 
misja gospodarcza tego bataljonu 
zapasowego, względnie ta powiatówa 
komenda uzupełnień. w której ochot- 
nik zgłosił sią da slużby wojskowej. 
Prawo do otrzymania zapomozi- tej 
mają tylki ci członkowie rodziny, 
którzy udowodnią, iż przez wsiąpie- 
nie do wojska utracili niezbą ną do 
ich utrzymania pomoc z iego strony. 

Stałe zasiłki dla rodzin asób, 
pełniących służbę w Wojsku Pol- 
skiem, zarówno poborowych jak i 
ochotników, przewidziane są od dnia 
1 lipca 1920 r. w normach naste- 
pujących: dla żony. 300 mk., dia 
dziecka 200 mk. i rodziców po 100 
mk. miesięcznis w miastach powia- 


„mę wizratkich kaś innych 
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miejscowościach państwa dla żdny 
150 mk., dziecka 100 mk. i rodziców 
po 75 mk, miesięcznie. Do zasiłków 
mają prawo również żony separo- 
wane, oraz dzieci nieślubze. Łączna 
sumą wypłacanych wszystkim człon- 
kom rodziny szeregowego zasiłków 
nie może przekraczać dla kategorii 
A. mk. 1200, oraz dla kategorji B. 
mk. 750 miesięcznie. 


Halerze austryjackie w oblegu. 


Biuro prasowe Min. skarbu ko- 
munikuje: Celem zaradzenia bra- 
kowi drobnych, ministerstwo skar- 
bu wydało polecenie przyjmowania 
przez wszystkie kasy rządowe bi- 
lonu austryjackiego halerzowego 
w stosunku 1 hal. równa się 1 fen. 


o wywłaszczenie niewykoficzo= 
nych domów. í 


Wydział budowlany zwrócił sie 
do magistratu z wnioskiem wywła- 
szczęnia niewykończonych domów, 
znajdujących się w obrębie miasta 
i wyasygnowania odpowiednich kre- 
dytów na pokrycie wydatków, zwią- 
zanych z nabyciem i wykończeniem 
wzmiankowanych domów, 

Zdaniem wnioskodawców zreali- 
zowarńie powyższego projektu przy- 
czyniłoby się w pewnym stopniu 
do zażegnania istniejącego głodu 
mieszkaniowego, pobudzając jedno- 
cześnie zainteresowanych właścicieli 
do wykończenia rozpoczętych bu- 
dowli. 


Choroby zakaźne I Śmierte!ność, 
w Łodzi. 
(Od 15-g0 do 21-g0 sierpnia). 
© B wtej liczbie zuch, 


Rodzaj choroby EAC S 2 U ej 
| RENEE 
Tyfas plamisty 15 1 7 815— 
» brzuszny 62 6 28 84 44 18 
» powrotny 2— 1 1— 2 
Czerwonka „. 64 19 87 27 51 13 
Płonica .„ . . . 41 12 21 20 22 19 
Błonia .... 8 1 12 1 2 
Zapal opon mózg, 1 — 1 — — 1 
OnT T EA 1 — 1 1 < 
Grużlica . .. , — 16——12 4 


Walka z jagłicą. 

W związku z panującą w Ło- 
dzi epidemją faglicy magistrat po- 
stanowił umiastowić przytułek św. 
Auny pozostający dotychczag pod 
zarządem schronisk św. Stanisła- 
wa Kostki, W przytułku tym będą 
umieszczone wszystkie dzieci do- 
tknięte jaglicą, 


Ze zjazdu muzyków polskich. 


W dniu 30 b. m. o godz. S-ej 
wieczorem odbędzie sią w lokalu 
Liceum muz. Fl. Kijeńskiej (Krót- 
Ka 9) zebranie celem utworzenia 
podkomitetu zjazdu muzyków pol- 
skich w Warszawie. Artyści-mu- 
zycy, oraz pracujący zawodowo na 
niwie muzycznej proszeni są o licz- 
ne przybycie na zebranie. 


Teatr Polski. 

Dochód z drugiego w  sozonia 
(piątrowego) przedstawienia „Wy: 
zwolenia* dyrekcja teatru miejskiego 
w poczuciu ciążącego na całem 'spo- 
łeczeństwje obowiązku obywatelskiego 
oddaje do dyspozycji Polskiogo Ozer- 
wonego Krzyża, 

Bilety po cennch premjerowych 
sprzedaje kasa teatru, oraz kancelarja 
Czerw, Krzyła ul. Piotrkowska 96. 


Co kradną? 

— mieszkania Berka Arona, za- 
mieszkałego przy ulicy Cegiolnia- 
nej M 11, skradąiono różnych rze- 
czy ia sumę 15,000 mk. 

— Z mieszkania Judy Skopiekie- 
go (Tmdwiki 11) skradziono różnych 
rzeczy na sumą 20,000 mk, | 


Giełda warszawską, 


"Notowania z dnia 26 sierpnia. 
„Waluty: ruble carskie po 500 
315—, 820—; rub. dumskie po 
1000— 70.50, 78.75, 73.—; dolary 
Stan -Zjednocz 212—, 218; dolary 
kanad. 175 —, 184,—; franki franc. 
16.26, 1675; franki belgijskie — 
16.50, 17.80; franki szwajo. 87.—, 
38.—; funty szłeri. 825—, 845.—; 
macki niem. 478—, 490,—; koro- 
ny austr. 96,—, v9.—; korony sziwe- 
dzkie 42.—, 48.25; leje ruimuńskie 
455, 4.76; liry włoskie 9.60, 10.50: 
marki fińskie 6—, 8.80. 

Czeki na Stan. Zjedn. 212—, 
216.—; na Paryż 10,25, 16.75; na 
Belgję 16.80, 17.10; na Szwajcatja 
37.50, 38.25; na Londyn 825, 840; 
na Berlin 478, 486; na Wiedeń 


Ludendorff a holszewiźmie, 


Podstawą neutralności stina 
arma. 


Wsnpólpracownikowi jednego z 
alsm monsehijskich ndało sie zdo- 
bré rozmowe % generałem Dudar- 
torfem, bawiącym obsonie u br. 
Purgen-Babenhansen, na zamka 
Wellenbarę obok Anesbarca, skąd 
ma zamiar w niedługim czanła 
udać slą do Monachium. Zaraz 
na wsłępie rozmowy, oświadczył 
swemu interlokntorowi: „Jestem 
tylko człowiekiem prywatnym, po» 
zatem niczem więcej, pobyt mój 
na zamku ma na celu wypoczynek 
j nabranie sił przed przeprowadza 
ką do Monachjum+*. 


Zapytany o sytuacją polityczna 
odpowiedział generał w nastąpn= 
jący sposób: 

By bronić stanowiska ścisłej 
nantralności, obranego przez rząd, 
stanowiska jedynie właściwego, są 
Niemoy za słabe. Bez dostatęcez= 
nej armji nie jest możliwością 
neutralność zachować. Stoją rów. 
nież na tym samym pruncie, na 
który wstąpił rząd, ala na pod- 
stawie zimnych faktów w historii 
nie mogą zmienić przekonania, fe 
do celu łego konieczną jast siła 
zbrojna. Bez niej są Niemcy tył- 
ko piłką, przerzucńną dowolnie + 
rąk ententy do rąk Rosji, Zasad- 
niczą podstawą każdej polityki 
jest potęga i siła, w braku której 
neutralność nie jest wprost do 
pomyślenia. — Ząłanie ententy 
zmniejszenia „Reichswehry. — 
ciągnął dalej Ludendorff — jast 
dla mnie w chwili obecnej żąda- 
niem zupełnie niezrozamiałóm 4 
wskazują na nieznajomość sytusejł 


Ogromne niebezpieczeństwo la 
ży również w fałszywem oeentanfu 
właściwej istoty bolszewizmu, Gl 
niemey, którzy są za pójściem 8 
bolszewikami, s4 00 do natury 
SERWIS zupełnie nieuśwtądo 
mleni. 


Utrwaliłem się jeszcze — cią- 
gnął generał — w swoim sądzie 
pod wpływem rozmowy, którą 
miałem niedawno z duchownym 
katolickiego kościoła. — Ksiądza 
owego poznał Ludendorff w ciągu 
podróży swej z Berlina do AugB- 
burga, a który stosuaki owe po- 
znał dokładnie na młiejsou | od= 
czuł je nawet na swojej skórsw 
Bolszewizm pozostanie zawsze te» 
rorem najycrszego.rodzaju i nisz- 
czycielem wszelkiej kultury. — 
O tem powinieu wiedzieć każdy 
niemioa, bez względu na przyna= 
leżność swą do którejkolwiek s 
partji. 

Mówi sią wiele o oficerach 
carskich, którzy są głównodowo= 
dzącymi armji rosyjskiej, nie jest 
jednakże znanem ogółowi w jaki 
sposób proceder ten sią odbywa 
Jożeli naprzykład pewłeu oddział 
lotników składa się z sześciu ofi- 
cerów carskiob, z których dwóch 
pełni służbę wywiadowczą na aaro- 
planie, pozostali czterej są bącz= 
nie strżeżoni, a wrazie niepowrotu 
tamtych lotników bywają rozstrze- 
leni. Brusiłow jest tylko wiąź- 
niem ł narzędziem. 


Duchowny opowiadał również 
generałowi o okropnej nędzy, pór 
uującej w Rosji, która doprowae 
dziła do tego, że żywią sią tam 
nawet mięsem ludzkiem. Trzebą 
odwagi, by © rzeczach podobnych 
mówić, tak wydają sią nioprawde- 
podobne. Ale 1 dv nieprawdopo- 
lobieństw powioulśmy się pes 
zwyczajać, jeżeli chcemy zgłębić 
prawdę. Dojść do niej jednak jesk 
szalśie truduo, gdyż propa<andg 
bojszbwicka pracuje ogromuie zig- 
cznie i każdemu nuiemceowi przy- 
rzeka to, czego tylko zapragnie, 

Pójście wspólne Niemiec z Ro- 
sją jest wykonalnym zabie :iam, 


zy zamiar ten jednak przyjdztę 


do skutku z Rosją bolszewicką 
jest rzeczą — zdaniem Duden- 
doria -— dosyć wątpliwą. (Wąte 
pliwość nie przeszkadza jednak 
Niemcom pokryjomu wspierać 80- 
wiety. (Przyp. Red.) 

Główuą podstawą powyższęgo 
rozważania jest dla, Ludendorfłe, 
fakt, iż Niemcy są dość silne, by 


|pozostać przy nadchodzących wy- 
| pudkaci 


uarodowem państwem © 
ustroju burżuazyjnym i nie popaść 
w międzynarodowy komąnizm, 
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Zwalczanie letwy wojen, 


„Monitor Poiski" nr, 191 s d, 24 bm. 
Baniiescza ustawę a dn. 2 llpoa r. b. o 
twajczaniu lichwy wojennej. Ustawa 
składa się z 7-miu części. 1-sza trak- 
tnje,o znopatrywaniu ludności w przed- 
mioty powszedniego nżytku, 2-ga 0 dzia: 
łalności urzędów walki z lichwą, 3-cla 
1.4-1a znwierają odnośne postanowienia 
karne, 5-ta podaje przepisy, dotyczące 
właściwości 1 postępowania, 6-ta — po: 
stanowienia przechodnie, 7-ma wreszcie 
mówi o wykonaniu ustawy. 

Przytaczamy zasadnicze ustępy z ?-ej 

ry: zawierniącej postanowienia karue. 
przy nabywaniu przedmiotów pu- 
gitednieo użytku żądaną przez sprze- 
njącego cenę, lub gdy tenże nie żąda 
określonej ceny, cenę prawnie ustaloną 
(taryfową) dobrowolnie podwyższa, u- 
legnie karze pozbawienia wolnosot do 
jednego miesiąca I grzywnie do 10,000 
marek, lub jednej z tych kar, Jeśli 
czyń popełalono przy nabywaniu przed- 
miotów powszedniego użytku, celem dal- 
szego zbycia, pozbawienia wolności do 
sześciu miesięcy I grzywnie do 10,000 
matek lub jednej z tych kar, 

Kto celem dalszego zarobkowego po- 
zbycia przedmioty powszedniego użytku 
wykupuje pa drodze od Indzł, zdążają- 
cych na larg, lub na targu przed u- 
rzędawnie OZNACZONĄ godziną jego roz: 
poczęcie, ulegnie karze pozbawienia 
wolnosci do trzech miasięcy I grzywnie 
do 50.000 marek lub jednej s tych kar, 
Tej samej karze ulegnie, kto, celem dal- 
szego zarobkowego pozhycia, przedrmlo- 
ty powszedniego użytku wykupuje od 
drobnych sprzedawców (handlujących). 

Kto za przedmioty powszedniego u- 
żytku rozmyślnie żąda ceń lub świad- 
czeń wzajemnych oczywiście nadmier- 
nych, iub kto takle ceny, świadczenia 
lub obietnice tychże przyjmuje, bez 
względu na to, czy korzyść przypaść ma 
jemu, czy innej oBubie, ulegnie karze 
pozbawienia wolności do sześciu mlesię- 
cy | grzywnie do miljona marek lub 
jednej z tych kar. 

Winny ulegnie karze pozbawiedla 
wolności od jednego miesiąca do lat 
trzech i grzywnie do dwuch miljonów 
marek, jeśli czynu, określonego w ustę* 
pie pierwszym, dopuścił się, będąc już 
poprzednio skazanym za przestępstwa, 


go rawwidzinne w artyknia niniejszym, al- 
nwy 


art. 21—25 | 74 nan, 2, czy ło we-|w p, 1 


Alig naławy Hlatalsuej, czy nsław po- 
pesednich, albo gdy czynem swym in- 
teresy publiczne ciężko zaceroził, lub gdy 
nieprawny zysk, uzyskawy Inb zamle- 
rzony, przekrneza kwotę 10,000 mk. 

Karom, przewidzianym w art. 19 ina 
zasadach tamże wskazanych, ulegnie 
właścielej, zarządca domu, tudzież kaž- 
dy posiadnez mieszkania lub innego lo- 
kalu, vrządzonego lub nieurządzonego I 
każdy w ich imienin działający, winny 
żądania lub przyjęcia za mieszkanie lnb 
lokal zapłaty, świadczeń wzajemnych, 
oczywłócie nadmiernych, lub obietnicy 
tychże, 

Kto: 1) środki żywności czyni nle- 
zdatnymi do spożycia lub dopuszcza do 
ich zepsucia, aby je zbyć z większym 
zyskiem; 

2) w colu sprowadzenia lub ntrzy- 
mania zwyżki cen lub przysporzenia so- 
ble lub innej osobie zysku, oczywiście 
nadmiernego, skupuje, zromndzi lub u- 
krywA zapasy przedmiotów powszednie- 
go użytku lub ogranicza ich wyrób lub 
handel niemi; / 

8) za świadomością, że działanie fe- 
go przyczyni się do zmniejszenia poda- 
ży przedmiotow powsaedniewo użytku, 
przedmioty takie niszęzy, uszkadza lub 
czyni niezdatnymi do użytku; 

4) przedsiębierze inne nieuczciwe mī- 
chinacje, morare wywołać lub utrzymać 
zwyżkę cen przedmtotów powszedniego 
użytku, a w szczególności bierze udział 
w handlu łańcuchowym (paskowyn); 

5) uczestnicy w zmowie lub związku, 
mających na celu przestępstwa, prao- 
widzinne w p, 1—4 niniejszego artyku= 
łu lub w art. 19—23 1 2:; 

6) innych do popełnienia przestępstw 
powy ższych wzywa, nakłania, do popeł- 
nienia takleh przestępstw się ofiaruje 
lub takie znoflarowanie przyjmuje. 

7) przestępstw, przewidzianych w 
art, 19, 21, 22; 23, dopuszcza się po dwu- 
krotnem skazaniu za jedno z tych prze- 
stępstw, czy ło według ustawy niniej- 
szej, czy ustaw poprzednich, lub choćby 
po jednornzowem skazaniu za przestęp- 
stwa, wymienione w niniejszym arty- 
kule pod 1—6 

ulegnie za zbrodnię karze ciężkiego 
więzienia (domu karnego) od 1 roku do 
lat 4 i grzywnie do dwu milljonów 
mare 


kat st 4 preesteretw, prarwlaatanych 
—8, nienia karzo olętkiewo wig- 
sienia (domn karaecn) rożywotniowo $ 
grzywnie do dwu mlijonów marek lub 
karza. śmierol, gdy przestępstwem swem 
wyrządził lub zamierzał wyrządzić szcze- 
móinia clężką szkodę interesom zaona- 
trzenta armji w czasia wojny, Tub wy- 
wo!łnł zaburzenie spokoju publicznego 
nb. większym rozmiarze, co mógł przewi- 
zteć 

Karze takiej mlornie za zbrodnie 
również ten, kto przedmioty powszed- 
niego nżytku potajemnie, bez właściwe- 
go zezwolenia 1 w celach zysku, zagra- 
nicę zbywa lub dostarcza, 

Kto bes właściwego zezwolenia ze 
zbożn, jego przetworów, ziemniaków i 
cukru pędzi napoje wyskokowe, niegnie 
karze pozbawienia wolności od sześciu 

miesięcy do [at dwu i grzywnie od 
10,000 do 100,009 mk. Jeśli pędzono na- 
poje wyskokowe w oelach zarobkowych 
winny ulegnie za zbrodnię karze cię- 
żklego więzienia (domu karnego) od 1 
roku do Int 15 1 grzywnie od 10,600 do 
dwu miljonów marek; tej samej karze 
uleznie winny czynów, przewidzianych 
w nrt, 24 p. 5 16, popełnionych odno- 
śnie do takiego przestępotwa. 

Rto skutkiem niedbalstwa lub braku 
dozoru dopuścił do popełnienia jednego 
z przestępstw, przewidzianych wart ló, 
17 ust.:, 19,21—25 I 26 ust, 2, ulegnie 
karze pozbawienia wolności do trzech 
miesięcy i grzywnie do 100,000 marek, 
lub jednej z tych kar. 

Usiłowanie przestępstw, przewldzia- 
nych w niniejszej nstnwie, tudzież u- 
dział w tych przestępstwach ulega ka- 
rze narówni z dokonaniem. 

W niektórych wypadkach sąd może 
orzec utratę prawa prowadzenia przed- 
siębiarstwa handlowego lub przemysło- 
wego albo prawa trudnienia stę pewne- 
go rodzaju handlem lub przemysłem, a!bo 
prawo zajmowania się pośrednictwem na 
czas do lnt 3; w nicktórych wypadkach 
sąd zarządzi ogłoszenie krótkiej treśc! 
wyroku w dziennikach, tudzież wywie- 
szenie wyruku na czns do dnl 14 na lo- 
kalu przedalębiorstwa lub domu, Koszty 
ponosi skaznny, 

W wypadkach cięższych przestępstw 
należy orzec konfiskatę na rzecz skarbu 
państwa przedmiotów, do których prze- 
stępstwo się odnosi, Ls: należą do win- 


nego, Inh tel Konfskalę wartożoł tych- 
ła przedni LOW. 

W razlo wanzania na karę otęlkineo 
więalnnin (domu karnego) lub karę 
śmierol(, można arzec na rzecz skarbu 
pa ństwa konfiskat catego majątku ska- 
znnego, nabytezo % dnia prawomocno: 
ści wyroku. Odnośnie do tego majatku 
postąpić należy, fak za spadkiem bez- 
dziedzicznym. Od konfisknty wolno są 
niezbędne ruchomości, tndzież gotówka, 
półrzebna do utrzymania przez czns 8 
miesłęcy skaznnego, tudzież osób, które 
on z mocy ustawy ma obowiązek: utrzy- 
mywnóć, 

; SN wpływają do Skarbu Pań- 
stw. 


. 


Bolszewicy w Mikołajewie. 


Lwowski urzędnik atn 
którego yty 2040 A 
przed kilku dniami do Mikołaje- 
wa, udzielił współpracownikowi 
lwowskiej „Gazety wieczornej" na- 
stopu jneyoh Informaojl o niędłu- 
gim nobycie bolszowików w hia 
miasteczku: 


Minłoem w Mikołajewie załatwić > 
klś Intereg handlowy dla mojej firmy. 
Rozmawiałem właśnie z naczelnikiem 
stacji, gdy zbliżył się do niego znałe- 
rowany student s okrzykłom: Panie na- 
czelniku, na dwa kilometry od nas są 
jud bolszewicy, Jeszcze nio miellimy 
azaan ocknąć się zo zdumienia, gdy już 
pndły pierwsze strzały karabinowe, m 
początku rzadko, potem pęście|. Sohro. 
niliśmy się na dworzec, skąd własnie 
udejsć miał pociag, który wywoził całą 
prawio tamtejsz inteligencję, począw- 
szy od urzędników, n skończywszy na 
nnuczycielstwie, W klika minut potem 
przy był pierwszy patrol, składający sle 
wprawoziu s kliku tylko kozaków, ale 
szerzący takl popłoch, że nam oddech 
znparło Wśród różnego rodzaju okrzy- 
ków rzucili sią kozacy przodowazysikiwia 
na kobiety, wyciągając lm x xn pazuch$ 
ukryto tam pieniądze, których ogólna 
kwota dochodziła kilkudziesięciu tysi 
cy marek, Przeprowadziwszy u m 
czyzn Ścisłą rewizję osobistą I obłowi- 
wszy się porządnie, pod grozą zastrzele- 


nia ponelli do oldania ubrania | boots 
w, Azie każdy mial a Bobina, Hoaqe 
m'e się, żo icki eni low spulhal | mnla, 
Próbowałon uwolaló sią, powoiująa sią 
na to, że fealem towarzyszem | legity= 
mowalem się kartą legitymncyjną Stow, 
urzędn. pryw. Kozak nie umiał grag 
pośpieszył z legltymacją do arao, 
powróciwszy, znwołał: „Haroszo, so 
warysz!* Myś/ntem, że będę TY AA 
kój, ale za chwilę zwrócił się do mulet 
„Sklń eapogi!* (buciki), Prosiłem by 
mię oszczędził jako towarzysza, na co 
przyłożył ml do skroni rewolwer, pō- 
wtnrzając swoje żądnnie. Popadłem w 
taki strach, że nie mogłem rozwiązać 
tusiemok u bucików, wyciągnął wigo 
bagnet, rozolşt tasiemki | ściągnął mł 
buty, następnie zażądał odemnie ubra= 
nia i dopiero po długich perawazjach pos 
zostawił mi, jako towarzyszówi, spodnie, 
a zadowoli się tylko kamixelką 1 sure 
dutem., garay inni mężczyźni zostali 
tylko w błeliżnie. W międzyczasie przy» 
byli dalsi koancy I zabierali podróżny 
co im r” wpadłe w ręce, tak, do 
z nich, którzy przybyli ostatni, wysali 
już s gołomi rękami. Chiopom, sebra» 
nym praod dworcem, powojlil poduloliś 
sią raoczara J mieszoząósmi sią w waga» 
pa koiej owych. uzwuiciia toga, 
korzystaji w olej polni, uiuosząc 46 40» 
bą prowianty, sprzęty domowe 1 inno, 
rzeczy, Myśleliśmy, że będziemy już 
mieli spokój, gdy nagle rozlogł slę strasa- 
ny huk, npadlismy wesysoy na etery 
szyby wypudły s okien, przed nami 
nad pami unosił się gęsty pył W jade 
nej okwiif objął r dwom | majów 
a i ba bolszewicy wysadzili w pge 
wle agon s amunicją Następnie 


udali się n miasta, g czego akorzysige 
łem, by uciec do Lwowa. 
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©. chalskiego, 028 bay Sys Bodo | sze piętro, lewa stroma, | syład Chonitalny A. Zało, Bznożykta10. Dzielna Nè 47, m. 16. 66-2'U1. Rozwadowska (6 4 


cholskiego, 


3 swi 


fryisze nią drobne ees 


MKA. Ke meble, dy- 


wany, gardero- | fjo sprzedania 
bę, futra, Heia róż- 
ne sprzęty domowe, płacę 
najiep:ej. hew ai 
Wór „mska 43 m. 6. 


l $. Ñ. "Taniej, niż wszę- niż wszę- 
etie dzie, Resztki 1 
ze gztuki różnych towa- 
rów obreewych, KUID- 
AK” (Widzewska) 40 
m. 10. 0674-20 


ppgtelskiego udzielam 
podlug systemu Ber- 
litza, Andrzeja 7 m. 1 
od 4—6 po poł. 937— 


w sklepie, 


komski, 


trzebne. 


[Asi 
francu 


Ai Łóżka, sznfę, otomn= 
nę, stół, krzesła, róż- 

ne biurka, słupki 
a: Piotrkowska 
å 28), | m, 4, front. 0:-0 


maria Plpikowa, 
Piotrkowska | 132, m, 14, 
Dia pań PATA 
lokal, | 035—15 


jpsietokiego, francuskie. 
go, niemieckiego u- 
dziela rutynowany nan- 
Sa przyjmie emi- 
pitos lub stałą posadę, 
sę" 15—13, u gospo- 

(687—2 


to żelazne 
drucian 

za 5000 
nia, Dzi 


ń 


a ï 


szukuje 


jak 
pobady. 0 


ra 


porarwychowawezyni ze 
eotwami poszu* 

ponny do dzieci 
od lat B-oh, Ofery do 
„Ołosu* sub woga 


wilosej rasy $ mlesię- 
oy. Roawadowska N 14, 


ip najęcia pokój Ł 
kuchn!q, nmeblowane. 
Staro<Zurzewska 60, Łu- 
NE do sprzątania 
gimnazjum, 56 46—5 
udzielam. $ Specjal: 


na, matematyka, Sten- f|” 
kiewicza 50, m. 80, 50-2 


oras inaterao IP 
do sprzeda- 


łodego rasowego foxsa 
lub pinczera kapię, 
Aleja i-go Maja N b m, 8, 
140—8 


agazynier młody 


erty do „Gło- 
su* sub „R, R.* 


raturzystka gimn, filol, 
udziela lekojl. Spe- 


PRE! przyzwoicie ume- 
biowany przy rodzinie 
ohrześcijańskiej poszu- 
ktwany. Oferty sub I. H. 
154* d do > admin. „Głosu* 


pokoja umeb umebiuwanego 
poszukuje bezdzietne: 
małżenstwo. Pośrednie-! 
two wynagrodzę, Oferty 
sub „Zaraz, Rekwizycj 
wykluczona, 155-2 


PODDACAŁ się pies wii- 
czej rasy, Jest do ode- 
branla, za zwrotem kosz- 
tów: Zarębski, Zachodnia 
M 03, 147—! 


potrzebna sp sprzedawczyni 
do skle” konfekcyj- 
negro, | 

„Polonia , 


suozk:. 


04—3 
Dzi 


007—2 


Zawadzka 


«siedzieć się: 
ul, Główna 46, 
132— 


atas 
szpio jest do 
sprze: nia, St. - Ceglel 
niana vô, m, 16.  23—2 


KORONEK 


jokoju sleganciiego po- 
szukuję od zaraz, Ofer- 
ty sob „Nauczycielka* 
do admin, „Głosu*, = 
—3 


tudentka Uniw. Warsz. 

udziela lekcji. Specj.: 
języki, przyroda. Dzlel- 
na 20, m. 6, od 1—3 i 
od 5—7 w. 143—3 
SR odnajimę, pokoik 

bez mebli RE — 
Słowiańska 15, m, 3. 


ski, tacl- 


z siatką | plese < 


gub. 


i 


ôb. m, 13. 
105-2 


ejkol wik 
980—5 


[osci wyższego ERA 
su moskiewskiego kon- 
serwatorjum udziela lek- 
cjl gry forteplanuwej, — 
Aleje Kosciuszki M 22, 
m, 87, 


padzie 
lekc 
mleck n 
steno’ 
nan' 


P popan 


w! Peik ni. Wólczań- 
ska 27, w podwórzu, 


agotigge dorameniy: 
y pocenaniaja Abram zgu. 


bił panon rosyjski. 
wyd, 


achmajer Szmu! zgubi? 
paszport niemiecki, 
wyd. w Lodzi. 


gischsztajn Lvzer zgubił 
paszport nlemiecki, wy- 
dany w Łodzi. 


p'derman leek zagubił 
dowód osobisty, wyd. 
przez 

wiecki. 


eojnacki Luzer zgubił 
zezwolenie na wyroby 
pończoch. Srednia X |. 


nbriel Ema zend. 


Łodzi. 


ü 
w i 


GT-2 port niemieski, 


A PA M m 


m w szkołach 
puiskiego, nie- 
arytnetyki I 
iji z Leder, | * 
iel dyplomowany 
. 36b. 106—3 


wy”zdu sprze- 
iówt.„ 1 krowę 


TW 
KL 
úl I 


w dali 


kiej gub 


puterman Izak 


161—2 paszport niem 


Wierz! each. | Hemen Rudolf 


| mdomskiej 81-38 wyd. 
zowieckim, 


„bsz Bertold zgubi 
I wód osobisty, 
w Łodzi, 
jestracy jną. 


63—3 


101—3 


ki, wyd. w Łodzi. 13-38 
magistrat maan A 
111— 


Piotrkowska 8%, 


131—3 bił książeczk 


wód osobisty, wyd. w 
ix1-3]cki, wyd. w Łodzi. 


malbnrt Ita zgub, pasz- (act 
wyd 
180— 


"dka zgubil 
niecki, wy- 


jroszycka Marjanna ZA 
gubiła paszport polski. 
wyd. w gmiu, Kurozwen- 
ki, powiat Busko, Kie'ec- 


zgubił 


wyd. w Łodzi, oraz zaś- 
wiadcz, rejestracji pobo- 
rowej z dn. 718 1920 r. 


zgubil 
paszport niemiecki, 
w Tomaszowie-Ma- 


wydany 
oras kartę re- 
09E—3 


Jeskowski Edward sgu- 
bił paszport niemiec- 


Jeztęński Bolesław zgu- zgu- 
bił kartę we 


aroszewskI Moszek sgu- 
a ko- 


do- grei: b. do-tyrajdo Chaskiel Hersz 
zgnb, paszport niemie» 


45-3 
acówna Bronlsiawa zgu- 
bita dowód osobisty, 
3 wyd, w Lodzi. 150- 4 
fach Matka zgub, dowód 
osobisty, wyd. w TĘ 
och Jakób zgnb. , dowód 
osublsty, wyd. w Łodz!. 
40—3 


dowód 


16—3 


„epler Icek zgubit pass- 
\ port niemiecki, wyd. 
w łodzi, R 


fope! Woif zgubił pasz- 
port niemiecki, wyd, 
w Łoñzl, (9.— 


juftman a Hilel i zgub, do- 
za osobisty, ję rż 
w Żarnowie, 


j uftmna nan Róża zgubiła 
L dowód osobisty, wyd. 
w zArnowie. 31—3 


[evi Lejzer sgub, pasz- 
port nlafn, w iny 
w Lodzi. Tr—3 
por. Chano zgubił 
ET fam, niem, 
r w Łodzi. Zglerska 
00—3 

+ Szyfra Brans 
«ab, metrykę 
iska 28, 1%] 


jenen Mozes zgub. kar- 
tę naltową z koopera- 


57—3 


tecki, 


30—3 


63—3 „plewak 


1 do- 
ù 


18-31 M ape 
wie, 


Rn 
dla 


sA Nowom!: 
| oo 


w Lodzi. 


rbach Szlinma 
paszport niemiock!, 

wydany w Łodzi, oraz 

kartę WERONY 


fe ański Salomon zs | 
w Zgierzu, oraz mairykę 


pochop Zanotta 
paszport rosyju 
dany w Zgierzu, 
pantol Symcho zgubił 
paszport miemiecki, 
wyd w Łodzi. 


R" binaztajn eHh zgub. 
paszport rosyjski, wy- 
dany w Łęczycy. 


qułenberg Józet 
'i paszport niemieck 
dauy w Łodzi, oras ep 
wegiowg 


v kartą maserasi 


Qawarcberg Abram zgu- 
bił paszport niemiecki, 
wyd, w Łodzi, 


grebnagóra Ruchla zgu- 
biła pasaport ulemlec- 


qaste Salka skub, pasy pit 
port niemiecki, wyd. 


„uingarten Edward zqu= 
W bił gapo nlemico= 
ki, Wyd. w Warszawie, 


fridawski Mendel zgub, 
ś waj r ayori Alem, nie: 
y jenrzewicz Bron' da 
zgub, dowód osobisty, 
3| wyd. w Łodzi. ST 


jjo nondier Kalman zgu- 
bit paszport niomiec- 
ki, wyd wyd. w Łodzi, :4—3 


jE Henoch zgub. pasz- 
port niemiecki, wyd, 
w Ludzi, 34-8 


Jajdler Sura Brucha zgu- 
biła paszport meengi 
wyd, w Łodzi, (38— 


geniona 'aszport nis- 
miecki fam, wyd, w 
Tuszynie, na im Chas- 
kiel, Syrmszn, Ida, Abram 
J Fajgel Klige. 42-8 


7gudiono passport fam, 
i ulem, wyd. w Łodzi, 
na im.: Uszer, Mojsze, 
Bajla, Blja Sotoa: 

2—3 


5991000 paszport fam, 
niem, wyd. w Łodzi, 
na im. Michała i Henry- 
ka Józofowiczów, 148—383 


f iane paszport fam, 
niemiecki, wyd, w Eo- 
dzi, na im, Mendol, Faj- 
go, Ryfka, Godel i Lajb 
Ajsikuwlcs, 13i—1 


zgubił 


$4—3 


osobisty, wy 


ab 
wy- 
107—3 


25—.) 


_149—38 
„gp 


094—3 
Józef zgubił 


45—3 


w Aleksandro- 
„28—3 


05—3 


ofa'ność łacina, Cegiele * | operatywy przy ul, Piotr- eked „Dabroczynność*, alnberg Mondel sgub.| = —--——. 
m ne u- 144—3| faller rinkus zgubii pa- | operatywy przy u artę re eatracy, n 
Aisea leLóji; speojal- 000 L pieta. DE : przedam garaitur mebli j szport niemiecki, wyd, j kowskiej 6i. ___ _130—1 kept karty chlebowe | w yP Urzydem: i 1-3 2 szafy 
ność: matematyka | nan- jjedle różne, zegar, ko- ù salonowy, duży dy-| w Łodzi, 117—3 qowaiski Dawid Hersz zac [SPORE ząc zeza) | MDEMEWANY TWE 
kl przyrodnicze, Laska- łyskę, szafę kuchem- | wan. Obejrzeć można od | puliiuan Henryk zgubi zgub, paszport nlo- wolken Mozes zgubił ps- pangott Andsta sgnb.j ie do ora ARJ cükisral, 
we zgłoszenia pod „Sze- ną tanio sprzedam, Piotr 12—6. Wschodnia X 70, | ! paszport =l wp” wy*|mleckl, wyd. w Wieru- szport nietntelski, wy- paszport miemtecki, | ukladu apireraego I DNESTU 
regowieo*, 51—? | kowska zis, m, 3; a | Ejsmont 77—8| dany w Łodzi,  110—3 szowie. 8-3] dany w Łodal.  103—8|wyd. w Łodzi, __168—8 | „o pjataza N 28, w trzujere, 


Miesięcznie Mk. 


PRENUMERATA: 


przez pocztę mi 
Zagranicą Mk. 7 


50—, kwartalnie Mk 150.—, Za odno- 


szenie dopłaca się Mk. 5.— miesięcznie. sd bro 


esięcznie Mk. tO. Kwartalnie 1 
5-— mieęasłęcznie. 


Redakicr i wydawca Marceli Sacha. 


OGŁOSZENIA: £o 


e 6,00 ien: za wieraz noop. (st 
a i zaalubinowe po Mk, 150 p 


1 szp.), 


hdr 2.50 fen. zn wiersz nonparelowy jednoszpaltowy, Drobne: 40 fun, za wyrnz, najnnię 
4... Poszukiwanie pracy 39 fen, wyraz. Nadesłane: przed tekstem 8,00 Mk, w tekście 10 Mk 
Nekrologi: 3.39 Mk. za wiersz nodp. (str, 5 ss 
mia. Za termin, druk ogłosa. i olinar adm, nte odpówia 
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